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areszcie odkrycie zwłd 
Konferencję londyńską zakończono „serdecznie“ | 


Definitywna rezolucja. — Koalicja cświ?diza S'ę za pożyczka 800 milj. m. d'a Niemiec. 


Londyn. 17 sierpnia. (Tel. G. P.) 
Wczoraj późnym wieczorem wśród 
atmosiery bardzo serdecznej konfe- 
rencia została zakończona, poczem 
wygłosili przemówienia szefowie 
wszystkich delegacji. Jeszcze przed 
otwarciem obrad ostatniego plenarne 
go posiedzenia Rada ld-u odbyła 
krótkie posiedzenie, uu którem u- 
chwalono następującą ważną rezo- 


„Pierwszy realny traktat pokoj 


| 


lucję* 

Zebrani zgodui sa co do tego, że 
wprowadzenie w życie płauu Dave- 
sa ti. ostateczne Zarządzenia, na 
których opierać się ma realizacia 
tego planu, a które są obiete niniej - 
szem porozumieniem, pozostają w 
Ścisłej i bezpośredniej załeżuości od 
udzielenia na cele wykonania planu 
pożyczki w wysokości 300 mili, ma- 


rek złotych, jako koniecznego wa- 
runku. Wychodząc z tego założenia, 
rzady sojusznicze pragną pomyślnej 
| realizacji tej pożyczki. zabezpiecze 

ne; przedewszystkiem przewidzia. 
| nymi gwarancjami i dlatego zwra- 

caią się do centralnych instyticji 

bankowych kazjeze z kraiów zaitu- 
| (presowanych. 


OWY”. 


Tak nazywa Macdonald wynik konferencji londyńskiej, 


Londvn, 18. sterpma. viel. U. P.) 
W mowie wypowiedzianej na ostat- 
niem plenarnem posiedzeniu, a za- 
inykającej konferencję, Mac Donald 
poruszył sprawę ewakuacji wojsko: 
wej Zagł, Ruhry. Mowca ipoinfor- 
mował zebranie, że w kwestii tej 
nastąpiła między rządem francuskim 
belgijskim i niemieckim wymiana not 
a postanowienia powzięte w tei 
sprawie utrzymułia w mocy tezę 
ranc, stanowiącą mianowicie, że 
ewakuacja Zagłębia Ruhry nastąpi 
w ciągu 12 miesięcy, licząc od dnia 
zamkniecia konierencii. Jest to ma- 
«symalna granica trwania okupacji. 
W międzyczasie ewakuowane będą 
tto bezzwłocznie niektóre strefy o- 
kupacyjue. 

Mac Donald powiedział miedzy 
muymi, co następuje: Możemy być 
szczęśliwi i dumni z osiągniętych 
dotychczas wyników. llekroć spot- 
kaliśmy się na podobnych konieren- 
ciach w lutach poprzednich, za każ: 
dą raz} stawały przed nami takie 
trudności i takie różnice w poglą- 
dąch, że zdawalo się, że nie może 
kyć iu mowy v ich rozwiazaniu. 
Natomiast od chwili, gdyśmmy się zg- 
brali na naszej ostatu!si konferencji 
wkroczyliśmy na szczęśliwą drogę 

porozumienia. 
Niemożliwem jest w stosunku do za- 
sług. iakice położyli wszyscy Uczest 
nicy konierencji, wyliczać poszcze- 
gólne nazwiska i stopniowania poło- 
Żornych zasług. Wszyscy obzcni jed- 


nak zzodzą się. że cały ciężar spra- 
wy i największą odpowiedzialność 
trzech z pośród nas niosło na swoich 
barkach. Tymi osobami są dwaj moi 
koledzy, premierzy Herriot, Theunis 
i ja. Wiem, że niejeden z nas, tu 9- 
becnycu wolałby tu i ówdzie inne po 
stanowienia, zawarte na konferencji. 
Niejeden z nas, wskazując na szcze” 
gély pewnych postanowień wypo- 
wie się o nic ujamaie.  Obsimując 
jednak wyniki, jako całość, każdy 
niewątpiiwie zdaje sobie sprawę. że 
chodzi tu o 

rozwiązanie «kompromisowe. mogące 

zadowolić wszystkich. 

Osiągnięte porozumienie musimy u- 
ważać na olbrzymi krok naprzód, 
Liorąc nawet pod uwagę i to, że po- 
rczumieiie i rezultaty wywołać me- 
są tu i ówdzi pewne rozczarowanie. 
Gaiemy jednak Światu pierwsze od 


czasu wojny porozumienie istotnie 
rzetelnie przedyskutowane. Rezu|- 
taty konfereacji nazwałbym wre- 


szcie 

pierwszym pokojowym traktatem, 
ponieważ wszyscy celowo odwróci= 
liśmy się od okropuei wizji lat wo- 
iennych, uwalniając się tym sposo- 
bem od nastroju i nałogów nyślenia 
właściwych dla tych czasów. 

Nie mogg również pomiyać mil- 
cztwiem duchowych cech stanowi- 
ska ministrów niemieckich, z któ- 
tymi pertrastowaliśmy na konieres- 


| cii. Ciężar. jaki z tytułu przyjętych 


uchwał spaja na nich i ich naród, 


jest istotnie wielki i dlatego społe- 
czeństwo niemieckie może nie bę- 
czie miało powodu do zbytuiego za- 
cawolenia z rezultatów osiągniętych 
na  kosierencj, a jednak mimo to 
pragtąłbyn, aby naród niemiecki 
nabrał przeświadczenia. że w rezil- 
tacie na tej konferencii osiągnieto 
istotnie olbczymi sukces, mający do 
uiosłe znaczenia zarówno dla nas, 
jak i dla Niemiec, a iyim sukcesem 
jest między innymi wprowadzenie 
systemu rozien:czezo, systemu ba- 
dania i rewizji, pozwalających orien 
tewać się w rezultatach wykonywae 
nia planu Davesa. 

Mam nadzieię. że opinia publi- 
czna zainteresowanych krajów 
wyda sąd przychymy dla każdego 
z delegatów, bicrących udział. Bo 
przecież niebodobncem jest, aby 
srołeczeństwa tych krajów pomi: 
nęły tę ważną okoliczność, że pian 
Davesa oraz cały aparat wyko- 
nawczy tego planu biorą w obronę 
nie interesy poszczególnych grup, 
lecz interesy Europy jako całości, 
W związku z dokonaną przez nas 
tu ogromną praca musimy jednak 
uświadomić sobie. że iest to dopie- 
ro poczatek. Poczynając więc od 
Gnia dzisiejszego mamy iść naprzód 
krok za krokiem iako czyniący po- 
kój i odnowieiele. 

W zukończeniu swego przemýó- 
wienia Mac Dcrajd zaznaczył. że 
jakkolwiek dala wprowadzenia w 
życic planu Davesa wyznaczona 


GU 
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1800. 


KFO ODPOWIE ZA ZAMORDOWANIE 
MATTEOTTIEGO.? 


i M. FEDERZONII, 
włoski minister spraw wewnętrznych w 
gabinecie Mussoliniego, ktory jako kic- 


iownik władz bezpiczzeństwa ponosi 
moralną odpowiedzialność za niewykry- 
cie mocderców Matteotiegu. 


została pierwotnie na dzień 15. 
sierpnia, to jednak ostatecznie zgo- 
dzono się z pewnych przyczyn Ľo- 
czątek wykonywania planu Dave- 
sa przesunąć © 17 dni naprzód i 
wyznaczyć na pierwsze dni 
września. 
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DELEGACI OPUŚCILI LONDYN. 
Londyn, 17. sierpnia. (Tel. C. P.) 
Większość głównych delegatów na 
konferencję loudyńską opuściła Lon- 
dyn w dniu dzisiejszym, Herriot i 
delegaci francuscy opuszczą Londyn 
jutro o godzinie 10, a we wtorek od- 
będzie się posiedzenie rady mi- 
nistrów. Obie Izoy zwołane zostaną 
na posiedzenie ws czwartek, godzi 
NAP „IS 
——— 0- 
OSTATECZNE HASŁO: ARKI- 
TRAZ! 
Paryż, 17. sierpnia. (Tel. G. P.) 
Z Londynu donoszą, że Herriot w 
swojej mowie. wygłoszonej na o- 
statniem posiedzeniu konferencji, 
zaznaczył miedzy innymi, że 
wszystkie probjemy w chwili O- 
becnei nie zostały ieszCze rozwią- 
zane, iednak niedałeką jest chwila, 


w której szerokie zastosowanie 
będzię mogła znaleść zasada acfi=' 
trażu. 


x 


Str. 2 
DZIŚ ZACZYNA SIĘ EWAKUA. 
CJA NADRENII, 

Paryż, 17. sierpnia. (Tel. G. P.) 
Młeiscowości Wilcke. Offenburg, 
Appenweiler, zajete przez wojska 
irancuskie w dniu 4. grudnia u. r. 
z tytułu sankcii (na skutek skago- 
wania przez niemieckie władze ko” 


leiowe międzynarodowych pocia- 
gów Paryż — Warszawa i Paryż 
— Praga), obecnie wobec układu 


w  Lonklynie będa ewakuowane 
przez wojska francuskie w ponio- 
dziatek, 18. b. m. 
am 0) —— 
RZĄD NIEM. ROZWIĄŻE 
REICHSTAG? 

Berlin, 17, sierpnia. (Tel. G. P.) 
Prasa niemiecka omawia obszer- 
nie przypuszczalne zachowanie się 
Reichstagu wobec rezultatu konfe- 
rencji. Z oświadczenia kanclerza 
wynika, że rząd Rzeszy zdęcydo- 
wany jeśt rozwiazać Reichstag i 
rozpisać nowe wybory na wypa- 
dek, gdyby uchwały lcadyńskie nie 
zostały przyiete. 
ROZPORZĄDZENIA Z PEŁNO- 

MOCNICTW SKARB. RZĄDU, 

Warszawa, 16, sierpnia, (Z.) Dziś 
przed południem premier Grabski 
przyjał dyrektorów departamentu 
min. Skarbu, z którymi omawiał za- 
sady zarządzeń, jakie mają być 
przeprowadzone z wyników ustawy 
o nadzwyczajnych pełnņnomocnic- 
twach. Jak się dowiaduie Wasz ko- 
respondent na pierwszy plan są 
wysunięte rozporządzenia o obrocie 
czekowym, 0 obrocie wekslowym, 
o nadzorze nad bankami i c wywo- 
zie kruszców. 
ZERA 
WYBÓR COOLID- 

GE'A. 
„ecdrema; 17. sierpnia. (Tel'G. P.) 
Przybył tu amerykański senator 
Spencer, który międzypariamentar- 
ną Unię w imieniu Coolidge'a zapro- 
si aby odbyła najbliższy ziazd w 
Stanach Zjednoczonych Spencer o- 
świadczył. że prezydentem Stanów 
Zi. zostanie wybrany — iego zda- 
niem — Coolidge. 


WIERZĄ W 


Inseruicis w „Gazecie 
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Poranne; 


ut 
JAKÓB HENNERY, 


ZARŁAD 0 ŻYCIE. 


Powieść kryminalna z franc, 


(Ciąg dalszy.) 
GÓRA Z GÓRĄ SIE NIE ZEJDZIE... 

Każdy gaduła musi z natury rze- 
czy być i ciekawym — inaczej nie 
miałby materiału do gadania. 

— Kto to może być ów jego- 
moŚć?- — medytował gospodarz 
hotelu „pod złotym karpiem”, pod- 
czas gdy jego nowy zość skierował 
swe kroki w stronę kościoła. 

Medytował nad tem nabróżno — 
jeszcze w jakieś dwie godziny póź- 
niej, gdy podróżny ów wrócił do 
hotelu. Nie śmiał jednak nawiązać 
z mim rozmowy, widząc z miny, że 
mie ma do tego żadnej ochoty. Zre- 
sztą — czekała go robota przy 
kuchni. 

— Powetuję to sobie przy czar- 
ne; kawie! — postanowił uparty 
gaduła, obiscując sobie, że przy 
szklaneczce dobrego wina uda mu 


mee oo aaa l 


„GAZETA PORANNA" 


Rzym, 18. sierpnia. (Tel. G. P.) 
Agencia Stefani donosi, że pomiędzy 
Sorofano a Castenuovo di Porte 
Znalęzióno poćwiartowane zwłoki Z 
głową bez włosów, Byli posłowie 
Tonelli i Nestrozi rozpoznali po 
złotym zębie zwłoki Matteott'ego. 


Rzym, 17. sierpnia, (Tel. G. P.) 
Zwłoki Matteotti'ego odkryto obok 
Via Cassia, około 30 km. na północ 
od Rzymu u skratu lasu. Psy po- 
licyjne znalazły zwłokł, które znaj: 
dowały się już w stanie daleko 
posuniętego rozkładu i przykryte 
były cienką warstwą piasku, Miej- 
scę, gdzie znałeziono zwłoki, odļe- 
gle lest o 1 km. ód sadzawki, 
gdzie znaleziony ubranie Matteo- 
tego. Mimo silnego rozkładu, po- 
ztiano natychmiast charakterysty- 
czne rysy twarzy Matteotr'ego. 
Po lewej stronie twarzy zauwważo- 
nó plombe żłotą, zaś ha palcu ża- 
leziono pierścień Ślubny  Mattgo- 
t'ego. 

Zwłoki znajdowały się w tak 
daleko posuniętym rożkładzie, że 
ciało odstawało œd kości i było 
nadzryzione prawdopodobnie przez 
lisy lub wilki. Zwłoki były zupeł- 
nie nagie. Mordercy rozebrali tru- 


dnić rozpoznanie zwłok. 
W ciągu godzin popołudniowych 


Przedłuża 


d wysortowanych  modżli 


towe od złp. 20, spodnice od złp. 15 itp 


sie wyciągnąć z zagadkowego 
przybysza potrzebne informacje, 

Podróżny jednak nie zamierzał 
zupełnie żasiąść przy stole. Usiadł 
ną ławeczce przed hotelem, wycią- 
gnął duży dziennik i zagłębił się 
w lekturę tegoż, chowając całą 
twarz prawie w: wielkiej płachcie 
papieru. 

A szkoda, że ciekawy gosno- 
darz poszedł do kuchni! Gdyby był 
czekał cierpliwie, byłby świadlciem 
sceny, któraby odrazu zaspokoiła 
jego ciekawość! 

Nie upłynęło ani dziesięciu mi- 
nut, a oto powracali ta samą drogą 
sędzia śledczy i prokurator, poprze- 
dzani ptzez pisarza i owego poli- 
cjamta. Kiedy dochodziłi do niego, 
ów tajemniczy podróżny, siedzący 
dotąd bez ruchu, opuścił nagle 
trzymahą przed twarzą gazetę. 

— Pam tutaj! wykrzyknął 
zdumiony „policjant aż z Paryża”. 

— We włashei osobie, drogi pa- 
nie ' Cassoulet — odparł podróżny 
z uprzejmym uśmiechem — i gotów 
do usług na pańskie żądanie! 

— Bodaj cię diabli wzięli! — 
tiruknął brygadjer pod nosem. Ale 
natychmiast się zrellektował: 


TEJ PLOMBIE. 


pa zapewne w tym cełu, aby utru- ' 


się PoSEZBNO 
fłaszczów, 
d stodnic, biuzek, jumperów itp. — do dria 23. bm. włącznee. 


AGHER i BLANK wów 


Celem umożliwienia mńiej zamożnej Publiczności nabycia pierwszorzędnych 
zagranicznych model, uslanowiła fi ma ce y bardzo niskie: 
i suknie wełniane ód złp. 40, suknie jedwabne od złp. 30, markizetowe i tryko- 


z dnia 19. sierpnia 1924. 


-- MORDERCY, ZWŁOKI 


dokonano  Zupełnegó  odkopania 
zwłok Mattgotiezo. Celem uniknię- 
cia demonstracii. zwłoki zostaną 
przewiezione Kezpośtednio z Riaño 
dò Rovigno, miejsca urodzenia Mat- 
teati ego. 


-ea 


- Ddkrysie zwłok posła Matteottiego. 


W pitpsiach zamordowanego tkwił kanciasty pilnik, 


CIAŁO BYŁO OGRYZIONE PRZEZ LISY LUB WILKI. — POZNANO JE PO PIERŚCIENIU I ZŁO- 
ZUPEŁNIE OBNAŻYLI. 


Wiadoniość o  ódnalezieniu. 
zwłok Matteoti'ego - wywołała w 
całych Włoszech wielkie wrażen-e 
Dzienniki podaja iesżcze ten szeze- 
gół, że w piersiach trupa tkwi 
czterokanciasty pilnik. 


Hiszpanie nareszcie chcą shońsacć z Marokilem. 


Paryż, 17. sierpnia. (Tel. G. P.) 
Generalny dyrektorjat hiszpański Ko 
munikuje, że dziś rozpoczęła się ge- 


nerslna olenzywa w Marokku, która 
| będzie energicznie prowadzona. 


Wielkie roznic 


y w Palestynie. 


POWAŻNE STARCIE ANGLIKÓW Ż ARABAMI. 


Londyn, 17. sierpnia. (Tel. G. P.) | 


W Trańsjordanji przyszło do poważ- 
nych walk między szczepami arah- 
skimi a angielską kolumną aut pan* 


cernych, W czasie walki zabito lub 
| tanióno około 600 Arabów, Po $tro- 

nie angielskiej zabity jest jeden żoi- 
nierż i jeden oficér. 


dmerokański nalciarz daje milion dolajów Sow eton. 


NA ZASTAW OTRZYMUJE 


Beriiń, 17. sierpnia. (Tel. G. P.) 
| Przedstawiciel amerykańskiego po* 


Ją sprzedaż 


kostiumów, *ukień, 


p. Marjacki ê 


(nowy gmach) 


FPłasztze, kostji my 


6032 


— Panowie — zwrócił się do u- 
rzędników, którzy podeszli bliżej 
zaciekawieni tem spotkaniem — po- 
zwólcie sobie przedstawić pana 
Basselin, o którym rapewno już du- 
żo słyszeliście. 

Reporter powstał, kłanialąc się 
uprzejmie: 

— Brygadjet Cassoulet przesa- 
dza — zauważył ze sknomnością. — 
Wątpię, aby poza nogaikami Pary- 
ża ktokolwiek wiedział coś o mej 
skromnej osobie... 

— Ależ przeciwnie! — zaprote- 
stował żywo prokurator. -— Nie je” 
steśmy znów tak zabici deskami od 
świata, aby i do nas nie doszły wia- 
domości o słynnym raportenze 
„Wielkiego Dziennika Paryskiego“! 


Sędzia śledczy potakiwał u- 
przejmie głową z miłym uśmie- 
chem: 


—- Skoro już sżcześliwym trá- 
fem poznaliśmy sie z pańem — są- 
dzę, że nie odmówi nam pan towa- 
rzystwa i zjamy wspólnie obiad? 

Nie wypadało odmówić, Można 
sobie wyobrazić zdziwienie go0spo- 
darza, skoro przez ekienko wiodą- 
ce z kuchni do sali ialdalnei zoba- 
czył, że iego tajemniczy gość siedzi 


TERENY W BAKU. 


tentata naftoweżo Słaclaira przybył 
do Moskwy, aby pertrtaktówać z tzą 
dem sowieckim w sptawis pożyczki 
dla fźadu sowiżcklego. Rząd sowie- 
cki pragnie otrzymać kredyt w wy- 
sekości jednego miliyna dolarów ce- 
len zakupna Środków żywności dla 
ludności  nawiedźohej  uieurodza” 
jem (1) Na żabezpieczenie pożyczki 
tząd sowiecki daje tereny najtowe 
w Baku. 


a: 


11 SIERPNIA ŚWIĘTEM NIEMIEC? 
Berlin, 17. sierpnia. (Tel. G. P.) 
Frakcja demokratycznonarodowa u- 
chwalila pestawiś wniosek uznania 
11 sierpnia świętem narodowem. 
szosa © ooo) 


przy iednym stole razem z komisją! 

— A to osioł ze mmie! — łaiał 
się sam w duchu. — Że ja też się 
odrazu nie poiapałem! dawał, że 
go to nie nie obchodzi, a tymcza- 
sem on razem z nimi „pracuje*! 

Cassoulet również nie był w róż 
żowym humorze. sehodził obecnie 
na drugi Hlań, a przytem trapiły 
go niepokojące pytania: 

— Odkąd om tu siedzi? co zrobił 
dotąd? czego sie (dowiedział? Po- 
co Basselin przyjechał z Paryża dó 
Tracy — tò było zupelnie jasnem 
ina tym punkcie brygadier nie miał 
najmniejszych wątpliwości. Zresztą 
i reporter sam nie myślał się z tem 
zupełnie ukrywać: już przy prze- 
kaskach przystąpił sam do ataku: 
Nò i cóż, brygadjerze — 
zwrócił się wpróst do Cassouleta— 
odnalazł pan 'uż zwłoki panny Fot- 
tin? 

— Jeszcze nie — odpar! bryga- 
der — A man? 

Pytanie było jasne. ban Basśelin 
nie zawahał się z odpowiedzłą: 

— Ja — już -— oczywiście! 


(©. d. a). 
main 
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„GAZETA PORANNĄ 


z dnia 19. sierpnia 1924. 


Półtora miljona światów. 


tuagty as.'0%10móWw wspamozona rachunkiem zdoła,y urożyć katalog gwiaza. — Wszechświat 
jadnak ma granica? -- Potworne odległości mierzon? latami światła“, — Prglądowy system 
uzmysławia niazmiesne oddalenia m >127 gwiazdami 


(+) Dla laika świat uchodzi za 
„nieskończoność, za coś tak ilo- 
ściowo  niezmmierzo:eżo, jak piasek 
nad brzegiem Morza lub ilość kropel 
wody w morzu. Astronomowie jed- 
nak wzięli się energicznie do zlicze 
nia złocistych ziateń płasku, rozsia- 
nych na niebie, a stanowiących mil 
jordy światów, zwykle » wiele po- 
tężniejszych gromem, niż nasza 
poczciwa ziemia. Cytry, uzyskane 
z tych obserwacji, są wprawdzie 
„astronomiczne, t, i. olbrzymia 
wielkie, jednakże obliczalne. 

Gołem okiem można na niebie 
rozeznać około 5000 gwiazd. Przez 
teleskop, powiększający 5-krotnie, 
widzimy 109 tysięcy gwiazd, przy 
50-krotnzm zwiększeniu pięć miljo- 
nów, a wreszele przy 500-krotnem 
(największemi, jakie dotąd zdołano 
osiągnąć) powiększeniu dostrzega 
się 

„tylko“ 100 milionów gwiazd. 

Jak widać z powyższych cyfr, 
lczba gwiazd maleje stosunkowo w 
miarę powiększania siły teleskopu. 
tj w miarę wzrostu óddalenia od na 
szego systemu słoneczacgo. Ponie- 
waż ten stosunek malejący da sie u- 
jąć w cyfry, więc możua obliczyć, 
że istnieje pewna granica, z którą 
kończy się ilość światów. 

Według powyższego obliczenia 
ilość ta wynosi 

okolo półtora miljona. 

Z tej olbrzymiej masy Światów naj- 
bliższą ziemi iest Wenus (40 mili.: 
kilometrów). Najdałszy planeta sy-, 
stemu slo:recziilzo, Neptun, 
ras oddajony 4509) milionów kilo: 
metrów. To byłyby rozmiary ol 
brzymiego dla nas Świata słonecz ie. 
go, który iednak jest tylko miżerną 
kroplą w oceaniz wszechświata. 

Za naszyta bowiem systemem ist- 
nieje mnóstwo innych, również ma- 
jących swoje „słońca* oraz setki i 
tysiące planet. Najbliższą naszego 
rłońca koleżanką jest „Proxima 
Centauri”, oddalona od nas „tylko“ 
38 bilionów kilometrów, czyli 80.000 
razy przewyższająca promień nasze 
go Świata słonecznego. 

Najjasaiejsza gwiazda na niebie, 
Syriusz, oddalona jest od nas 

30 bilionów kilometrów, 
Najodlezlejszą wogóle  konstelacią, 
jaką uchwycić zdołały teleskopy: 
jest gwiazdozbiór, zanotowany w 
katalogu niebieskim jako N. G. C. 
7006, Którego odległość pd nas 
Shapley oblicza jako 25.000 razy 
większą, niż odiezłość Syriusza. 

Jak wiadomo, astronomowie już 
dawno plunęli z pogardą na tak mi- 
zerną jednostkę długości, jaką jest 
ziemski, kilometr. Może to imponują- 
co wyglądać, ieśli się powie np. że 
ze Lwowa do Pacanowa jest sto, 
awieście czy nawet tysiąc kilo- 
metrów, ale w odległościach niebie- 
skich wymiary takie są zbyt nikłe. 
To też za jednostkę obliczeniową o- 
brano tu sobis 

rok Światła. 

Nazwa ta, przy której laik po: 
Prostu dębieje, może zaiste zaimpo- 
ńować. Światło przebiega, jak wia- 
donio, 300.000 kim. na sekundę. Jak- 
że więc wygląda odleziość gwiazdy, 
której światło potrezbuje 200.000 lat. 
aby dojść do nas? Umysł ludzki 


choć uznaje słuszność ebliczeń astro | 


nomicznych, traktuje te cytry iako | angielski astronom Jans wymyślił 


coś niezrozumiałego, coś, co trudno | uproszczony, popitlarny 


sobie przedstawić. 

Owa „ħaidalsza“ grupa gwiazd 
sama w sobie jest tak ogromna, że 
światło potrzebuje sto lat, aby prze- 
biedz od jednego jej końca do dru- 
giego (rozumiejąc przez „końce“ — 


najbardziej oddalone kralicowo 
gwiazdy). A jednak ten niezmietny 


świat na niebie widzimy, jako nie- 
znaczną mgławice. 

Wedle wszelkiego prawdopodo- 
bieństwa jeszcze dalej od tego 
gwiazdozbioru znajduje się konste- 
lacja N. G- C. 6322 (Shapley ocenia 
iej odległość na 19 trylionów km.), 
co równa się 

milionowi lat Światła. 

Przyzwyczailiśmy się ostatnio (w 
dobie konania raarki polskiej i nie- 
mieckiej)  żonzlować milionami i 
miliardami, tak dawniej dziesiątkami 
i setkami Pomimo to jednak nio- 
zmierne cyirv astronomiczne wpra- 
wiają nas w osłupienie. Dlatego też 


system obli- 
czania odległości Światów: Droge 
ziemi dookoia słońca przyjmuje on 
za majacą 1/5 milunetra średnicy. 
Wówczas droga obiegowa Neptuna 
(czyli okręg systemu słonecznego) 
przedstawia się w wielkości 10-gro- 
szówki, Proxima (Centauri możemy 
cdszukać w odległości 70 metrów, 
Syriusza — 145 metrów od ziemi. 
Wreszcie przy tei samej skali, kon- 
stelacja N. G. C. znajdzie się w od- 
daleniu 3806 kilometrów, zaś mgła- 
wica N. G. C. 6822 w odległości 
19.000 kilometrów od centrum. 

Gdyby więc ktoś zdołał sobie 
wszechświat wyobrazić w tem 
zmiaiejszeniu. to najdalszy punkt 
wszechświata byłby od nas tak 
oddalony, jak Środek ziemi od 
równika. Inaczej mówiąc, świat; 
jest tyle razy od ziemi większy, 
ile razy Ziemia od atomu, mające- 
go średnicy jedną 50 - tysięczną 
część milimetra! 


ZJAZD STRAŻY POŻARNYCH 
W WARSZAWIE. 

Warszawa, 17. sierpnia, (Tel. Q. 
P) Dziś rada naczelna zw. gl. 
straży pożarnych ztożyła p. Prezy- 
dentowi adres licldowniczy, statue- 
tkę pamiątkową oraz dyplom i ad- 
znakę członka honorowego. O g. 
10.15 rada naczelna złożyła p. pre- 
zesowi Wł. (irabskiemu dyplom i 
m 
iodznakę czionka honorowego; P. 


jest od-|"pbrezes rady ministrów w krótkiem 


przemówięniiu podkreślił rolę stra- 
ży pożarnych iako symbol dążenia 
społęczeństwa do umiejętności „„ra- 
dzenia sobie własnemi siłami”, O 
godz. 11 odbyła się przed Prezy- 
dentem  Rzplte, defiiada straży o0- 
gniowych. O godz. 12 rozpoczęło 
się ostatnie plenarne  posietlzenie, 
na które przybył prezęs min. Wł. 
Grabski, któremu zebranie zgoto- 
wało owacje. 
zy 
ŻONA KRYLENKI W WAR- 
SZAWIE. 
(Telefonem od naszego koresp.). 

Warszawa, 17. sierpnia. (Z) 
Przedwczoraj rozeszła się pogło- 
ska o przyjeździe do Warszawy 
wysokiego dygnitarza gowieckie- 
go, osławionego Krylenki, byłego 
głównodowodząceśo wojsk sowiie- 
ckich. Okazało się jednak, że to 
nie Kryłenko miał przyjechać, tyl- 
ko jego małżonka, Olga, która fa- 
ktycznie w drodze z Rzymu do 
Moskwy zatrzymała się w posel- 
stwie sowjeckiem. w hotelu Rzym- 
skim, W zwiazku z przybyciem 
Krylenkowei, dzienniki warszaw- 
skie przypeminasą Sprawę procesu 
arcybiskupa Cieplaka i domagają 
się wyjaśnienia, na jakiei podsta- 
wie p. Krylenkowa była ostatnio 
w Warszawie. 

———— 
ZABEZPIECZENIE GRANICY 
WSCHODNIEJ. 

Warszawa, 17. sienpnia. (Z) Pre- 
mier Grabski po powrocie do War- 
szawy odbył szereg konferenciji. 
Między in. z min. spraw wewn. 
Huebnerem, na której była porusza- 
ha sprawa stanowczych zatządzeń 
celem zabezpieczenia Kfamcy 


wschodniej.  Dłuższą konferencję 
odbył Premier z min. Spraw zagran. 
Skrzyńskim, który  Prenfjerowi 
przedstawił sytuację polityczną w 
związku z zamierzeniami urzędu 
spraw zagran 
w = 
PRACODAWCY MEZADOWOLE- 
NI Z WYROKU KOMISJI „ROZ- 
z JEMCZEJ. , 
(Telefonetj od naszego koresp). 
Warszawa, 17. sierpnia. (Ż). 
Z Katowic donoszą: Ze strony pra- 
codawców próbują obejść wyrok i 
uchwałę komisji rozjemczej traktują 
jako odioszącą się jedynie do hut- 
rictwa, natomiast nie uznają jej od- 
nośne do kobdlń. Wczoraj z Kato- 
wic  wyjeciiała «depuiacja przemy- 
słowców. która premierowi Grab- 
skiomu i min. Darowskiemu ma 
fizedstawić sytuację. 
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Aresztowanie kupca tiaiskie$? 
usodziciela cudzej żony. 
Lwów. 18. sierpnia. 
PAT donosi ż Wiednia: „Kor- 
respondenz Wilhelm* podaje, iÈ 
tolicja wiedeńska dresztowała 35- 
letniego kupca Iwowskiego, Józefa 
Walentego Halskiego. który — jak 
wiadomo — uprowadził 26 - letnią 
ŻBne innego kupca Iwowskiego i 
zamierzał z nią udać sle do Pary. 
ża. Odsławiono go do sądu kraio- 
wego Ww Wiedniu, zaś uwiędziona 
zamięszkała u brata meża, ' staje 
przebywającego w Wiedniu, 


E 


(©) „A wo macie go! Byle jaki żebrak 
będzie człowicka nagabywał..* krzy- 
czała onegdaj rzeźniczka Franciszka 
Izakiewicz na upomiienie postetunko- 
wego, aby ne podwyższała cen za mię- 
so. Zrobiono na panią Franciszkową do- 
niesienie o lichwę i o obrazą posterun- 
kowego pełn ąacega służbe. 
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(t) Fezpłatny nocleg w bożnicy przy 


ul. Węglanej urządziło sobie czne towa 


rzystwo, złożone z dizew'ęciu Osób, pO- 
chodzące z różnych stron kraju. W cz39= 
rai o godzine 4 rano zbudzono kom- 


panię z najprzyjemmnejszego Tannego SNU 


i odtransportowano zashanych dò are. 
sztów policyjnych. W Kompanii byli: 
Majer Deutscher lat 23 z Żółkwi, Ger- 
scho Floch lat 17 z Brodów, Berisz Gar 
frkel lat 24 z Uhnowa. Eljasz Katz. 
bach lat 21 z Żółkwi, Samuel! Bruchne! 
lat 18 z Przemyśla Leib Kanter iat 2¢ 
z Tłumacza, Sander Silberstein tut 22 ze 
Lwowa, Franciszek Zawara lat 15 ze 
Lwowa t Franciszek Latawiec lat 13 z 
krakowa. 

(t) Z więzienia wojskowego przy ul. 
Zamarstynowskiej zbiegwłe onegdaj 
trzech więźniów, a to Władysław Stup- 
czyński, zasądzony na lat 10, Mikołaj 
Lesiuk na 4 lata i Mkołar Homtz za- 
sądzony na 5 iat ciężkiego więzienia, 
Urządzono za nimi poścg w czasie któ. 
rego strzelano. Mirio to zdołali więż: 
niowie zbieaz ` ukrvć się w zaułkach 
I! dzielnicy, 

(m) Fctanienie stawek za podsta. 
wienie wagonów ri tory przemysiowt 
nastąpi od 1, września br. Od tego tera 
mu będzie zależtą wysokość stawki 
od ilości iednocześiie prdstawionych 


wagonów. Bla kolei waskoterowvel jest 
wysckość stawki zsłeźną od ładowns 
sci wagorów 


Oszpeciła sę z miłości 
dia męża. 


Genewa, w sierpniu. 

(+) Mieszkańcy Genewy poru 
szenń są lo żywego dramatem 
małżeńskim na tie zazdrości. Boga- 
ty fabrykant genewski Possi prze- 
śładował swą piska Żoię”pódej- 
rzeniami. iż go zdradza. Żłtożpa- 
czona kobieta, kochająca męża 
«zczerze, wzięła wyrzuty tak do 
serca, iż oblała sobie twarz gryza- 
cym płynem. zniękształcając ią zw 
pełnie. 

Gdy matka lej wytoczyła Poss 
siemu proces o zte obchodzenie się 
ż żońą, pani Possi stangła w obro- 
nie męża, twierdząc, że czynu swe- 
go dokonała tylko w tym celu, zby 
nu udowodnić. że hołdy, składane 
iei przez liczaych wielbicieli, uie są 
zdolne naruszyć miłości do męża. 
By ich uniknąć, wolała raz na zaw-, 
¿že pozbawić się piękności. 

Zróżpatzody mąż powołał naj- 
lepszych lekarzy celem uratowania 
twarzy swci żony, o której wier⁄o- 
ści przekonał się =- pomiewczasie. 


WYŚCIGI KOLARSKIE W WAR. 
SZAWIE. 


Warszawa, 17. sierpnia. (Tei. 
G. P.) Na dzisiejszych międzyna- 
rodowych wyścigach kolarskioti 


wielki match za motorem na prze- 
strzeni 10 kin. wygrał Lange, ipro- 
wadzony przez Jankowskiego, bi- 
jąc brawurowo 0 półtora okrąże- 
nia tonu Wiłocha Zuocetieśó, pro- 
wadzonego przez Chomińskiego, w 
czasie 9'41'8 min. 


ŁÓDŹ BIJE WĘGRÓW. 
Łódź, 12. sierpnia. (Tel. G. P% 
(Rewanż) Vasas — L. K. 5. 1:2 
(na korzyść łodzian), è 
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(bh) Zwycięstwo przymadło dru- 
ġynie bezsprzecznie icp-zej a bo 
orzedewszystkiem pod wzzlędem 
techniki i rutyny. Gra sama jednak 
nie należała do rzędu tych emocio- 
rujących spotkań. jakiemi są zwy- 
kle zawody miçlzymiasto ve. Brak 
ici było wyrazu walki i żywościi, 
nie było też styłowych akcji. 
Lwów najlepszą dal grę w swej li- 
ni pomocy. Mieliśmy sposobność 
obserwować Wacka Kuchara jako 
środkowego pomocnika i przyznać 
mu musimy niezwykłą pracowitość. 
ruchliwość i moc w pojedynkach. 
W tych kierunkach byl rzeczywi- 
ście bezkonkurencyjny, natomiast w 
pracy twórczej dla akcji napadu nie 
dał tego, co zwykliśmy widzieć u 
dcbrego środkowego pomocnika. 
Zoaxomitymi partneranu jego byli 
Schneider i Hauke; typy zbliżome 
do siebie w każdym calu. Fen sam 

"kai i wnicjętność ustawiania sie, 
ten san: stopień wyrobienia techni- 
cznego. Wiele dysonansów wyka- 
*zywał napad. Największą wadą je- 
zo była ociężałość i niepotrzebna 
zwłoka w akcjach. Nie było kiero- 
walka, ani wykorawiey. Bacz w 
da'szym ciągu nie w formie, Stener- 
mann strzałówo  nicdysponowaity, 
n'e rozumieli się wzajemnie, a rro- 
że i nię chcieli rozumieć. Ze skrzy- 
dowych dobry był w pierwszej 
pozowie Miler, w drugiej Słonecki. 

Z zadania cbrońcv mpięknie wy- 


wiązał się (learczyk, który bzł 
obok Wacka i Schneidra naitep- 
szvm na hoisku, Birnbach nie 
mał dnia, Wignicki potwierdził 


pochlebriaro sobie opinię. 

A zęśgół gości? Zawiódł w inii 
pomocy, która ani w obstawian u 
przeciwnika, ani w ofenzywie. nie 
staneła na odpowiednim poziomie. 
Z tei racji przeciążoną była obro- 
na, a napad zdany na własne siły. 
Nailepszym z zespołu Warszawy 
był obok obrońców i bramkarza 


Lwów — Warszawa" 2:1 (2:0). 


„GAZETA PORANNA* 


Domańskiego J. Loth, zdobywca 


honorowej bramki i motor napadu 
Warszawy. 

W przebiegu gry najładniejsze 
momenty miał Lwów w pierw- 
szych 30, Warszawa z noczątku 
drugiej połowy. Więcej gry miał 


Lwów przed zmianą. natomiast p9 
pauzie gra wyrównana. 


Lwów wystąpił w następują” 
cym skladzie: Winnioki (Czarni); 
Birnbach (Hasmonea), — Olcar- 


czyk (Pogoń). Hauke (P.) — Ka- 
char (P.) — Schneżder (H.); Milłer 
(Cz.) — Steuemnann (H.) -— Bacz 


(P) — Garbiec (P.) — . Słonęcki 
(P.). 

Goście: bramka Domański; gr 
brona — . ZŻoiler,  Suchorzewski; 
pomoc -——  Bułanow H.. Loth Is 
Wójcik; napad — Zantmann, Gra- 
bowski, Hamburger. Loth I, Bu- 
łanow I. 

Sędziował kapitan związkowy 
P, Z. P. N, p. Obrubański bez za- 
rzutu, 


KRESY (TARNOPOL) SPAR- | 

TA 4:1 (0:1). 

(b.) Zawody o przejście «lo kla- | 

Sy wygrały Kresy, po ładnej grze i 

w drugiej połowie. Sparta nie wy- ) | 
trzymała tempa. 


METAL — HAKOAH 3:1 (3:0). 

(b) Zawody © pozostanie w 
klasie B. Zaskfżłone zwycięstwo 
Metalu. 


CRACOVIA SPARTA 0:0. 

Kraków, 17. sierpnia. (Tel. -G 
P.) Zawody Piliki nożnej między 
Spartą (Praga) a (rggovią dały 
wynik 6:0. Obie strony okazały 
bardzo ladna grę. Sparta naogół 
wykazała wielką siłę przebośowa 
i miała, zwłaszcza w. pierwszej 
połowic gry główna inicjatywę w 
swoich rękach. Cracovia trzymała 
się raczej deienzywnie. 


6 Gaci A 
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s Nauka i wychowanie a i wychowanie E 


Przez Minist. W. R. i O. to 
KURSY HANDLOWE Z. OLSZEW. 
SKIEGO,  Kurkowa 38, ronda 
WPISY na kursy handlowe:  l-rocz. 
i 6-mies. Kurs specjal. działów  księ- 
gowości, stenografja. llość miejsc o- 
graniczona. Podręczniki z biblioteki 
szkoł. Godziny dla stron od 10—12-tei 
i od 5—:7-mej. 5879-8 


5 Posady i prace k 


POSZUKUJĘ stałe; posady do szycia 
bielizny lotelowei. szpitalnci iub tp. 
obok tego jako pomocnica w gosp- 
darstwie Zgłoszenia do Administracji 
pod „Gospocym W“, E912 


konces. 


pana. Zgłoszenia do Adininstr. pod 


ZAJMĘ się gospodarstwem u samotnego | 
„Wiek średni”, 5912 


GŁOSZENIA. 


NAUCZYCIELKA ukończona słuch. fito- 
logji nowoż.. z doskonałym jęz. niem., 
franc.. polskim, wyźszą muzyką (fer- 
tepian), poszukuje posady w zamoż- 
nym intel, domu izraelickim, we Lwo- 

wie lub też na prowincji, naichętniej u 
obywaleli. Zgłoszenia pod „Bardzo 
uzdolniona“ do Admin. 5976-3 


i Mieszkania, lokale, sklepy 


JEDNOROCZNY przedwojenny czynsz 
z góry * więcej zapłacę za 2—3 lub 
5 pckoi z kuchrią i pełnym komior- 
tem. Wiadomość Wałowa i4 I. rię- 
tro. Kowaiiszyn, 6921-2 


B Kupno, sprzedaż, zamiana b 


GRAMOFON do sprzedania. Wiadomość 
ul. Wołyńska 31 u dozorcy domu. i 


z dunia 19. sierpnia 1924. 


5955-3 | 6019 


Nr. 7159 


SPRZEDAM kredens, stól.’ 6 krzosel, iv- | MEBLE NOWE, używane oraz antyki 


dewiię nżywane w dobry.n stame neleca stolarna w podwórzu Koila- 

U:!łąba 15 parter, biuro insiala.vire. taja 5. 5984-6 
6017-2 wami kaz ZCA 2 = 

JABLKA I GRUSZKI do przetworów 0- 

wocewych po 25 złotych za 100 kły. 

p w skrzynkach loko wagon w każdej 

kę Rezmaite # ilcszi dostarcza Spółdzielua Folnicso- 

Rik a Handlowa „OSKRES* w Równem ra 

TRUSKAWIEC  Picrwszorzędny Pen- Wołyniu u014-3 


$juńat Marysia, urządzony z koimior- | m= RUS RE UG DC" 
a pe 25 tokarnie, heblarki, strugarki» 

p. 7 z ale H S 7 , 
RE Noa obmżył ceny zwa, Moldry Toph 1 gary, lokomobile, cement: 
odd OE psa + wapno, papę, prasy do dachówek — pol ca 
„PILOT: Lwów, B>torego 4. 5530 
PASY brzuszne, rupturow£, MACICZNE, | semmeeĖĖŮĖĖĖĖ 


suspensorją, prezerwatywy. Dończow 
chy gumowe na żylaki, opaski men- 
struacyjne, pesary rozmaite, hegary, 
gąbki, strzykawki zapobiegawcze dla 
pań itd. tvlko STANISŁAW BARAN, 
Lwów, Akademicka 26. 5260-30 


PRZETARG. 


Kier. Rej. Inż. i Sap. Lwow cgłasza p'zelarg ofertowy na wykonanie 
nasziępujących robót budowlanych: 

1. Budowa domu mieszkalnego III p. o pow. zabud. ca 1200 m? przy 

ul. Gróde:ki į we Lwowie, Otwarcie ofert 5 wrześn a 1924 
Odtrudowa -budynku b szpita a wojsk. na koszary w Żółkwi. 
Otwarc e ciert 30 sierpnia 19924. 
Oferty nalz yce ostemplowa e w koperiach zamkniętych, opatrzo- 
nych piec ę.iami lakowemi ina ise ui: Oferta na. . . . «-2 « + cA 
dla każcej roboty osobno, należy wnosić do Kie.. Raj. Inż. i Sap. Lwów 
ul. Wałowa 16, IHI p. w terminach w.żej polan ch do god:. 12-tei, 
w któ ych to dniach nastąpi komisyjne ctwarcie ofert w obecuotc 
oleru' acych. 


Materiały elektrotechn. cz. 


motory, dynamomaszyny . najtaniei 


u lirmvy Bernard Panzer, Kopernika 17. 
Tel. Nr. 1308 5803 


Bliższ cn info'rma:u udzela Kier. Rei, i Sap. Lwów ul. Wa- 
łowa 16, HI p. 
Kier. Rej. Inż. 1 3ap. Lwów L. 3072/24. 6013 
L. 5496 924. 


Z!loczow, dnia 7. sierpnia 1924. 


OBWIESZCZENIE 


Zarząd miasta Złorzowa og asza niniejszem licytację 
pisemno-ofertową na używany zespół maszynowy, 
składający sig: 


1) t kompletny dwucylindrowy motor Diesla 
Leobersdoriskiej fabryki maszyn 70 km. 
stopień nierówności 1:120 sprzężony z 

2) 1 dynamomaszyną prądu stałego 250 wolt 
184 amp. 215 obrotów na minutę. 


R.flextanci mają wnieść pisemną of rtę do dnia 31. sierpnia 1924 
roku do godz. 12-tej w południe a do tej oferty dołączyć wadjum w wy- 
sokości 5'/, oferowanej sumy. 

Zespół maszynowy może być 'nabyty w całości lub też w poszcze- 
gólnych częściach t. j. motor Diesa względnie dynamomaszyma lo.o 
Elektrownia nieopakowany. 

Oferty należy wnieść w zamkniętych koweitach pod adresem Za- 
rządu Miasta Złoczowa, na kowercie umieścić napis „oferta na zespół 
maszynowy“. 

Otwarcie ofert nastąpi w biurze prezydjalnym Zarządu Miasta 
dnia 1.-września 1924 o godz. 12 w południe. 

Zarząd Miasta nie jest związany pizyjęciem ofert. 

Reflektanci mogą oglądać przedmiot sprzedaży za zgłoszeniem się 
u Zarządu Elektrowni Miejskiej w Złoczowie. 


Komisarz rządowy : 


Strusiński m. p. 


„Ceny OGŁOSZEŃ: Za wiersu f szpal- || 
towy milimetrowy w ogłoszeniach zwy- 
ktych 10 gr.; w nadesłanem 26 gr.s po 
kronice 30 gr.; w tekście (kronika, re- | 
peri.. dział ekonom. itd.) 35 zr. na pier- || 


iwszej strome 40 gr.; za łedao slowo Ww 
drobnych ogłoszeniach 6 gr. w rury 
ce: kupmo-sprzedaż 8 gr., matrymowal 
ne korespondencje prywatne 10 gfu e 
poszukujących pracy 4 gr.; jedna cał: 


© © Należytość pocztową 
© © opłacono ryczałtem. 


Prenumerata 


strona w ogłoszeniach za tekstem 238 
gł. pol. 1 cała strona w części teksto- 
wej 429 zł. pol. cała Strona pod nagłó- 
„wkiem 475 zł. pol. Ogloszenia zaniiej: 
scowe o 30% drożą, — Ogłoszenia za 


graniczne o 50% drożej. Za ogłosze” 
nia w miejscu zastrzeżonem, ogłoszenie 
osobno stojąca i bez numeru dolicza Hg 
25%.  Odpowledzialności za termino- 
wy druk ogłoszeń me przyjmuje sig. 


sył:a 


Z drukarni Polskiej pod zarząaen 4, Kielbusiewicza we Lwuwie 


miesięczna 4 zł, 25 gr. — Z dostawa na miejscu lub prze: © © 


pocztowa 4 zł. 50 gr. — Za granica 5 zł 59 gr — © © 
Odpowiedziałuy redaktor: MARJAN MACHALSKI 


